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W Poniedziałek: 


Wiadomości kraiowe. 

Ze Lwowa, — Tuteyszy mieyski Korpus 
strzelców, pod przedwodnictwem godnego swo- 
icgo Hapilana i Przełożonego, Wicentego Zięt- 
kiewicza, strzelał dla uświetnienia Imięnin 
N. Pana do tarczy, i zebraną przytem summę 
1165 ZR. -w W. W., 5 czerwonych złotych i 
le nego rubla, przesłał domowi wycliowańców 
pułku pieszego Hrabiego Nugent. Kommenda 
Jeneralna, oświadcza za ten dar znakomity z 
ha ywszem ukontentowaniem , publicznie nay- 
€zulsze podziękowanie swoie temu zacnemu 
iorpusowi strzel ów, a szczególności ich tak 
ardzo sza owanemu i szanownemu Kapitano- 
wi, Witentemu Ziętkiewiczuwi, celuiąceniu. 
patryotyzmem i gorliwością dla wszelkiey do-- 
rey rzeczy. 

mee ZEROWY OE 

Ze Stanisławowa. — Dnia 22. Września 
odprawiła się w túteyszym parafialnym Koś iele 
obrządku Łacinskiego, uro: zystość powtórnych 
prymicyi WV. J. Xiędza: Adama Obarzankow- 
Skiego, mieyscowezo Plebana. Mąż teu na- 
pełniaiąć: pracą i zasłupami l.ta swciego wie- 
ka, a siły zdrowia zahartowawszy cnotą, prze- 
Żył lat Go od poświęcenia swoiego na Kapła- 
na, i tey słodkiecy doczekał się raduści, że: 
WYiernym tejże Parafii, których w latach młod- 
zych swciego wieku nauczał, znowu, iako 
ich Pasterz im przewodnicząc , wkładał uro- 
czyście na nich rę.e swole. Nic iednaX świe- 
tnieyszcgo tey uroczystości nie mogło przy- 
lać zaszczytu „iak wysoka oberność Jego Es- 
seilencyi, JYV. Nayprzewielebnieyszego JXiędza 
Hrabi, z Posławic Ankwicza, Arcybiskupa 
Metropolity Lwowskiego ,. którą òn religiyny 
aht ten' przyozdobić raczył. Nayszauownieyszy 
ten Arcypasterz, szczęśliwie na drodze chiwa- 


ebnych z sług; postopuiąe śladami szczególnie 


Balik.wsk'ch i Sierakowskich, wielki. H Poprze- 
duikow swałch , zaięty Archidyecczyi swotey 
wizytą, wie mógł oraz pominąć, aby z swciey 
Strony nie okazał sprawiedliwego szacunku 
zisługom i cnocie. Qto-zony orszakicm Hanos 
ników i dekanalnego Duchowieństwa, nie tylko 
sł obecny. uro<zystey Mszy Świętey, którą orë 


28. Października 1816, 


prawiał zasłużony Weteran , ale sam w osobie 


swoiey, od Konsekracji celebruiącemy assya- 
stował, 


Wiadomości zagraniczne. 
Państwo Marokańskie. 


MonitorParyzki zd. 4.Października, umie« 
ścił poniższy wypis z listu iednego Członi 
ka Instytutu przeciwko rozboynikóm 
morskim (institation Antipirate), pisanego do 
Prezesa tegoż Instytutu: 

À W Tangerze dnia 7go- Sierpnia 1816. 

„Szanowny Mei Admirale i Przyiacielu* 
Ponieważ w Maladze dowiedziałem. się ,, że 
Cesarz Marokański miał przybyć do. "ane 
geru, i że zgoła ma nieprzyiaźne zamiary 
przeciwko Ceucie i Hiszpanii; tudzież ,. że 
dwie iego fregaty uzbuoiono dla krążenia prze. 
ciwko banderze Kkossyyskiey i Pruskiey, 
iako też przeciwko banderom innych Mo- 
carstw, które go przez. Konzułów. lub poda» 
runki nie uznały; przeto pospieszyłem da Tan- 
geru, ażeby oddać list i. podarunki, które mi 
WPan dla tego VVładcy odd.łeś , chociaż, jak 
mówiono , zagrażało mi niebezpieczeństwo-zo-- 
stanib przytrzymanym; gdyż. można mnie była 
porzytać za szpiega, przychodzącego w celu wy-- 
śledzenia stosunków Cesarza Marokańskiego: z 
Algierem w tey chwili, gdzie przeciwko o- 
statniemu wielkie „siły wwienne wyprawiano.. 
Nieszczęś(iem przeciwne wiatry i wód biegi 
przez 4 dai wstrzymywały mnie na mossy A 
z Gibraltaru, gdzie tylko: 2 godzin: bawiłem; 
dla owysh przeszkod potrzebowałem: pół. tuze= 
cia dnia. dg Żeglugi, tak, iż, dopiero dnia. 4g» 
tu s'anąłem, gdy Cesarz iuż przed 24ma: go~ 
dzirami z n ywięlisaym pospiechem wyierhał. 
był da Tasiłeiu, gdzie miał bunt wybuchnąć. 
Gddałem więs Gubernatorowi: Wangezsłóena p. 
który. iest bardzo potężny i ma wele wplywu 
podaruzek dla Seida-Slawiego, przeżnaczo- 
ny wraz z listem WPana i podarunkami dla: 
Cesarza, z dołączen em listu odemnie , w któ- 
rym wyraziłem „źe oczekuię tego tozkazów $ 
odpawiedzi; abym mógł pewrócić do. Eure 
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py, gdzie rozkazów Króla molego wyglądam. 
Oto są uwagi, które poczyniłem, i które WPa- 
nu przed opisaniem dalszych szczegółów, iako 
niezawodne udzielić mogę; piszę do WPana 
na prędce , korzystaliąc z okrętu pocztowego 
Taryfy, i donoszę Mu o niektórych okolicz- 
nościach, które mogą bydź pożyteczne rozwi- 
nięciu szlachetnych i wielkomyślnych zamiarów 
Jegn, i posłużyć do kroków, iakiebyś VVPan u- 
znał-za potrzebne. ““ 

38 „Cesarz Marokański nie chciałby z 
żŻadnem Mocarstwem FEuwopeyskiem przyyśdź 
do woyny; owszem się tego szczególnie oba- 
wia, a taiemny cel spieszney podróży iego do 
Tasiletu, nie był inny, iak wywiedzieć się, 
czyli zamiary Anglii i Związku, któremu 
YVPan przewodniczysz., nie zmietzaią do tego, 
aby i iego, iako Mocarstwo B rbaryyskie, ogar- 
nąć tą nienawiścią, którą Algier na siebie 
ściągnął. Konzul Angielski, któremu się 
awierzył, odpowiedział mu, że teg» nie ma się 
obawiać, ponieważ iest spokoynym, umiarko- 
wanym, i nie naśladuie postępków owych wściek- 
łych Algierczyków Tureckich. Przybył on tak- 
że, aby od MMonzułów podurunk za Ramadan 
odebrać, gdyż te bardzo lubi, iak się rozumie. 
Nic więc nie sprawdza się o iego zamachach 
przeciwko Geucie i Hiszpanii, chociaż prze- 
ciwko tey iest oburzony z powodu niezmier- 
nego przemycania w bandlu, którego Hiszpa- 
nie na brzegach Errifu, wschodnio od Teu- 
tanu, dopuszczaią się; czemu aby przeszkodzić, 
kazał, iak powiadaią, obiedwie owe fregaty 
uzbroić r na morze wysłać, a z tych iedna 
tu, druga zaś pod Teutanem stoi na kotwi- 
cy. Gdybym był z nim mówił, lub gdyby Kto 
inny odważył się powiedzieć mu prawdę po- 
uyteczną , byłaby to ta, aby w tey chwili, 
gdzie Algierczykowie bawią się nayhaniebniey- 
szym 'rozboiem morskim (o czem WPanu przez 
naypierwszą pocztę niektóre szcze_óły donio- 
sę) nie wysyłał okrętów uzbroionych, ałe się 
owszem spokoynie zachowywał, i nie zwracał 


na siebie uwagi , co także osobistemu sposo-7 


bowi myślenia i interessowi iego, daleko wię- 
ceyby odpowiadało.* 

, „Maley Soleiman (teraźnicyszy Cesarz 
Marokański) iest Mueułmancm fanatycznym ; 
nigdy ón nie przyczyni się do przedsiewzięcia 
W Pana; atoli iego lękliwość osobista i charak- 
ter spokoyny, będą go utrzymywać w pozor- 
ney neutralności; radby òm widzieć Algier 
zburzonym , byle tylko nie przez oręż Chrze- 
ściian , którymi się brzydzi, ale się ich i lęka. 
Możesz więc WPan polegać na iego neutral- 
ności, ale nie na pomocy iakowey; będzie ón 
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'którem się Muley Soleiman powodował, anii 


nieznacznie nawet i Algierczyków wspomagaćw 
icżeli nie będzie doglądanym, albo przez 18* 
kiego odważnego i czuynego Ajenta w tem 
wstrzymywanym. Zapewniano mnie, i prze 
naypierwszego g%ńca (ieżeli to iest prawdą) 
pewnie VYPanu doniosę, że Żydzi Salescy 
dla Algierczyków zakupywali saletrę, i 20 
ón nie tylko ią wywozić dozwolit, leez nawet 
od wszelkiey opłaty uwolnił; iest ón nicprzy” 
dacielem śmiertelnym wszelkiego handlu z Eu 
ropeyczykami, a Poddanym swoim, tak Muzul 
manom, iako i Żydom , zabrania wszełkiey p0- 
dróży za morze , iako też »wszelkiego wywozu 
a szcezegolniey zboża. Ma ón w tem prawny 
pozór. że wszystkie żniwa dawnieysze Zn 
szczone są przez szarańczę, któ. a Rray'ie;.6 spui 
stoszyła. Pozwolił tylko wywozić gummę * 
wosk, iednakże za nieumiarkowaną opła'4; 


. wszystko zaś inne, nawet aż do cytryn i dale 


tylów, nie wolno dest wywozić ; takźe i wywóż 
bydła na rzeź , pozwolony iest tylko do GE 
braltaru, i tylko w ilości traktatem z Am 
gliią ozoaczoney. Wszystkim KMonzulom 0% 
świadczył, że ten ‘dzień po: zytałby za naji 
szczęśliwszy Życia swoiego, w którymby wszyst 
kie cła iego nie przyniosły mu ani iednef 
Blanqailli (moneta nymnieysza, blisko 1% 
groszy pol.); ża od żadnego Mocarstwa Euro 
peyskiego nice nie potrzehuie; i że sobie ŻY 
czy, aby żadne z nich od niego nie nie pó 
trzebowało ; z resztą oświadcz.ł, że sobie nk 
czego bardziey nie ź czy, iak żeby każde Moe 
'carstwo Europeyskie m ało tu omeula swoies 
go, i że skoroby ewe, z któremi on nie żyć 
w zgodze, Ronzulów swoich przysłały, gi 
warłby z miemi pokóy; oświadczył, że ż% 
dnych niewolników zabierać nie chee 
jakim się zaś sposobem to stało, że owi, kto 
rych z iednege okrętu Pru.kiego zsbranoy 
przez Itonzula Szwedzwiego kupieni zostali (5 
to tedrni), późniey VVPanu obiaśnię i wytłóma? 
czę: idk z tego zdarzenia prędzey daie się 1% 
czey uczynić wniosek na stronę  .systemala 


żeli iakowy zarzut przeciwko niemu. * 

Przypisek. ,„ Proiekta WY Pana, móy nif 
szanownieyszy Admirale, nabawiły strachu ME 
leja Soleimana, i pewien iestem, że list 
VVPana sprawi mu naywiększe ukontentow ne 
Czegoż nie potrafiłoby imie, iakiem iest vig 
na? Jestem zapewnţiony, że przeczuwanie ty! 3 
proiektów, niepospolicie poprze wykonanie P'S 
knego planu zniszczenia niewoli Chrześciia* 

Wielka Brytaniia 

D. 2. Paźdz. Xiążę Rejentprzyiął Deputacj£ 

miasta Londynu, która mu złożyła powa 


Moreas || w "z se~ 


—— 


"urzeniem swego dla Obywateli poszanowania, 


szowania z powodu zwycięztwa pod Algie- 


vem odnies «nego, Lord Prezydent, Szery- 
fowie, Starsi it d. przypuszczeni byli do uca- 
owania ręki. Rekorder (Rejestrator) przeczy” 
tał adres, którege treść kładziemy: ,, Winszu- 
emy VVaszey Królewicowssiey Mości szczęścia 
2 powedu zwyvięztwa, przez fłotę Królewską 
Po Algierem odniesionego, i traktatu , który 
toż zwycięztwo za sobą p:ciągnęło, a ktory 
podyktowany od Vassey Kurólewicowskiey Mo- 
Cl, nosi ceche- dalekisy od szukania zysku 
Wspaniałomyślności, godney Rządcy VVielkiey 
Brytanii, Widziemy z pociechą i chlubą, że duch 
Howego, St, Vincenta, Dunkana i Nelso- 
na, ożywia ieszcze ich następców. Dzielemy 
Powszechną radość, iż Rząd dziki poskramie- 
ny, aniewola Chrześziianów na zawsze iest zni- 
sztzoną, VWV Angielskich w iownikach widziemy 
narzedzia Boskiey VYszechinocności , Która rę- 
£e ich do boiu uzbr atas“ Xiążę R-ient odpo- 
wiedział: „VW źadsem zwycięztwie siła i odwa- 
ga Angielsk ni: okszała się dzielniey, 1ak w ni- 
niey zem. VVień zy ono głowy, watecznego,łudz- 
kieo i wolnego Luda, i nietylko da Anzlii, 
ecz dla wszystkich Chrześciaiskich Narodów., 
odnissionem została.“ Potem miał posłuchame 
u Xięcia-Bejenta Adm rał Milne, który otrzy- 
mał order Łażienny a tytuł Esquire. 

Nakoniec granice między Ameryką i An- 
gliią, wzdłuż zatoki Passamaquody w No- 
wym - Brunświku. zostały uporządkowane. 
Na ieziorach zachodzą dotąd spory między 0- 
budwoma temi Mocarstwami. 

Wybór nowego Lexda Prezydenta miasta 
nie iest dotąd rozstrygniętp D.4. Paźdz., przy 
5tem głosowaniu, P. VWood miat a221, P. Come 
be 2038, P. Smith 950 głosów. P. While 
i. ieni przyisciele Ludu mioli burżliwe mowy. 
P. Smith i stronnicy iego nie mogli otrzymać 
nigdy posłuchania ; zawsze ich zakrzyczano. 
Posag P. Pitta w Guidkall został zelżony z 
powodu, że ten Minister miał wprowadzić do 
Parlamea u systema przekupstwa. Lordswi Pre- 
zydentowi ofiarowano tytuł Barona, lecz go 
nie chciał przyjąć. Gdy P: Smith stawiwszy 
Sig z mozsłem w możności mówienia, zaczął wy- 


żawołano że ws¿ech stron: Wak! poważa nas, 
bo nas potrzebuie! ? » j 
Na zgromadzeniu Metodystów (73ciem od 


czasu ustanowienia onegoż przed tyluż laty), . 


złożono wszystžia spisy członków tey sekty. 
Liczy ona 452,484 osiadłych-i 1659 duchow- 
nych wysłanych na missye. W Anglii iest 
191,680, w Nowey-Szkocyi 1824, w Ameryce 
211,106 (107,978 białych, a 43,187 czarnych.) 
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'szkadzać w wykonywaniu tego prawa. 


do dalszego -drukowania. 


Francya. 


Oto iest akt, którym Król Francyi przy- 
stąpił do świętego przymierza: -„Hiedy N. Ce- 
sarz wszech Rossyi, stosownie do trzeciego 
artykułu traktatu, w Paryżu d. 14. (26.) YYrzę- 


śnią , między nim, a NN. Cesarzem Austryi 1 


Królem Pruskim zawartego, wezwał mnie, 
abym -przystąpił do niego: przeto oświadczam 
ninieyszem uroczyście, iż uświęcene prawidła, 
na których się opiera, uznale, i obowiązuię 
się postępować podług nich, będąc przekonany, 
iak waźną dla szczęścia Narodów iest »zeczą, 
aby prawdy tych prawideł miały taki wpływ 
w przyszłości na losy, Rodu ludzkiego, daki un 
się istotnie należy:<* 
Din w Paryżu d. 18. Września 1810. 
(Podpisano) Ludwik. 
Gazeta powszechna (Alligemcine Zei- 
tung) umieściła poniższy artykuł z Paryża z 
dnia 3. Października, tyczący się naynowszego 
dzieła P. Chateaubrianda: „Hommissara 
Policyi, któremu zlecone było przerwanie dru- 
ku tego pisma, i zagrabienie gotowych exem- 
plarzów, sprawował swóy arząd z roztropno- 
ścią. Miał długą rozmowę z księgarzem Le- 
normantem, a z tego czasu korzystała mał- 
żonka księgarza, że uwiadomiła Para (Cha- 
teaubrianda) o tem zdarzeniu. P. Cha- 
teaubriand natychmiast pokazał się w ubio- 
rze Para i w assystencyi blisko dwudziestu 
drukarzy; protestował przeciw krokom Poli- 
cyi, utrzymywał, że iako Par używa wolności 
druku, i że żaden Minister nie może mu prze- 
Robo- 
inicy zawołali: Niech żyie Kròl! i udali się 
Kommissarz, pod 
pozorem, że protestacyę Para przełoży Mini- 
strowi, oddalił się, lecz wkrótce powrócił w 
assystencyi znaczney liczby żandarmów. Powtó- 
rzył, że zlecenia swoie co do zapieczętowania 
prassy wykona, i rozkazał księgarzowi, aby 
robotnikow matychmiast odesłał, P. Chateau- 
brianda napomniał, aby był.spokoynym i u- 
ległym, pogroziwszy mu, że w przypadku ©- 
poru, rozkaże żandarmom zaprowadzić go do 
Policyi. „Przeciw przemocy, nie ma żadnego 
„odporu (zaw:łał rozgniewany Wicehrabia ). 
„Pełniy TYPan swóy urząd Mości Hommissa- 
„rzu, lecz powiedz WWPan Ministrowi swoie- 
„mu, że ón nie zupełnie zna sie na swwiey 
„powinności; ponieważ pięć tysięcy exempla- 
„rzy pisma moiego znayduią się iuż w pow- 
„szechnym obiegu.ć — Król wiedział o osno- 
wie dzieła, ieszcze, gdy było w rękopismie; z 
wrodzoną sobie dobraciąi w naygrzecznieyszym 
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sposobie kazał prosi P. Ch steaubriindaż 
aby ge nie podawał do druku; ałe ten nie 
zważał va to. przylaźne wezwanie. Ha to Król 
„zlecił Kanclerzowi, Prezesowi Izby Parów, aby 
zakazał druk. Chateaubriand odpowiedział, 
że zakaz ten nie pochodzi od Króla, ponieważ 
takowy byłby mu oznaymił przez Xięcia An- 
goulama. Kanclerz zdał o „tem sprawę Kroó- 
jowi, ma co ten ironicznie odpowiedział : „Gdy 
„woyskia Hiszpańskie wdzierały s: do firaiu 
„„moiego , posłałem był mviego Synowca do 
„króla Hiszpańskiego „Z prośbą, aby im 
„rozkazał cofnąć się. Zdanie się, „że P. Wice- 
„Hrabia oczekuie, abym się 1 z nim. podobnym 
„sposobem układał tt — Pr o nowey edy- 
tyi tego pisma; którą miang wkżadać w pewnym 
zamku niedaleko Paryża. Także P, Marmet 
w zbiiuniu książki Chateaubrianda powiada, 
że wyszła z druku w Mentpellierze, pier- 
WEY, aniżeli æ prassy Lepcrmanta. Zara 
po wyjściu z druku tego zakazanego towaru , 
gazety « głaszały.: „że jest. at sprzedaż narzę- 
dzie do piszni*, zawierałące wszelkie kolory, 
iakich tylka pisarz chce użyć; że może bydź 
użytecznem tak ateiście, iaku i. naboźnisiawi , 


przyiecielo wi desp'tyama, równie iak i pray- 


iaciełowi wolności, a także zagorzałym równie 
tak i szalonym; że będzie przedawane nay- 
więcey dającemu za gotową zapłatę. 

Kiedy w skutku a5go artykuła Ustawy 
"R nsty urczyney,. proleht do prawa względem 
wyborów niezwłocznie ma bydź przygotowany, 
przeto libuster Spraw wewnętrznych wezwał 
Prefehtów, aby mu +.) iak mayrychley przysłali. 
spis esoh Każdego Depertamentu, płacących 
podatku bezpośredn ego naywięcey boo franków, 
w maiących naymniey lat 3o. 2.) Spia. tych, 
Którzy. a ywię cy 1000 franków podatku pł cą, 
į naymniey 46 lat msią. Nadto, chce wiedzieć 
tMinister, wiele esab po 3800. franków podatku,. 
nie rachuiąc w to patentowe, lub razem płaci? 
Bpis. tych , kiówzy naywięcey 1060 franków 
płaca, newinien: zasierać w sobie także wszy- 
g;kich « siadłych w Departamencie, którzy mogą. 
mkazać dowodami iż to wszystko, ce: w rożnych 
szęściach Królestwa, opłacaią ,. 1000 franków 
razem wynosi. 

Dnia 17. Pażdziernika Xiążę Welling- 
raj na równinach Seclen odprawiał popis 
tlęrpusu w oyska Saski ego, będącego pod dowódz= 
rea Jeneroła Gablenza, Muszdck polny 
„udał się potem bezpośrędnio do zamkn Meri- 
guies, gdzie kez t. przygctować stół na 40 
ozób. Margrobia Jumilhac, DBowodca- 1btey 
Dywizji: woyskowey 1 Prefekt Departementa 
połnoćneg” ktorych tam aaproszony, byk od 
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Xięcia Wellingtona z wivdzoną mu iudżkóć 
ścią: przyięci. Jego: Xiążęca Milość spełnił pode 
czas obiadu tvast za zdrowie Jego Iiról 
Mesci Ludwika XVIH., na co Margrabia Jus 
milhac odpowiedział tvastem za zdrowić 
Sprzymierzeńców Śrancuzkich. Naywyże 
szy Wódz naczelny powrócił po południu do 
główney kwatery swaiey w Mont -Saint 
Martin. Xużę Wellington w całey swuiej 
ostatniey podróży inspekcfyney, wszędzie p% 
kazyw.ł się w naywiększey p.wadze i blasitie 
Poczet iego był liczny i znak mity, i składał 
się z Jenerałów i wyższych Oficerów ze wszy” 
stkich Narndów, stsnowiących część woysku 
zaymuiąrego Francyę. Witana go wszędz © 
z naywiększą okazałością. W Charleville 
cała osada Pruska: stanęł. pod bronią, i powie 
t ła Xiążęcia potróynym wystrzałem z dział 
na wszystkich okopach: W Rocroi, gdzie 
Rossyanie stiią osadą, taż samo uczyniono. 
Dnia 4 Października spodziewano się powrot 
Xiążęcia do Gamhbrai:. 


Brusy. 


Znany z poezyi swoi h Radca woens 
my Mauchler, był przed kilku miesiącenik 
przyprowadzony iako więzień z Merzebure 
ga do Berlina. Podczas pr:cessu swo 
iego zcstawał w areszcie mieyskim. 


Feraz s 
ial pisma publiczne donusza sprawę iego iuż 
ta Enes 


rozsądzono; Michler skazany iest na 4 lale 
do więzienia w twierdzy, i utracił swoia pensyge 

Z powodu przybycia W. Xięcia PMossyr* 
skiego Mikołaia do Berlina, odprawiła stę 
tamże d. 6. Października nadawyczayna wielka 
parada w`yskowa, a dnia 7go był wielki 167 
sisany popis woyska.. 


ŃMrólestwo Polskie. 


Według doniesienia Sekretaryatu' Stant 
Królestwa Polskiego (umieszcz nego w gaase 
tach Warszawskich z dnia 22. Października) 
mianował N. Cesarz i Król Alexander pud- 
czas swoiey bytności w Warszawie: i 

Seratorami - VWVioie wodami: Jeneralā 
€ymissyowanego Skorzewskiego, tudzież 
Zboitńskiego i Kiekiego,. duty: hczesny 
Senatorów - Iaszielanów. 

Senatorami - Kasztelanami: Fadcę 
Stanu, tudzież Dyrektora jeneralnego w B m 


„missyi Spraw wewnętr:nych t P-licyt Lin ow- 


skiego, Radeę Stanu Gliszczyńskiego, N? 
kwaskiego bjłego: Prełekta Departamenti 
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Warszawskiego , i Wicentego Grzymałę, Pre- 
zesa Rady departament -wey Lubelskiey4Ą 

, Ministrem prezyduiącym w Hom- 
Missyj Sprawiedliwaści: VValentego*S o- 
bolewskiego, Senatora Woiewodę. 

Radcami Stanu, Dyrektorami jene- 
talnymi w Kommissyach rządowych: 1) 
w Rommissyi Przychodów i Skarbu: dotyeh- 
czasowego Ziastępeę Dyrekt ra jeneralnego w 
teyże Kommissyi, VVichlińskiego; — 2) w 
tommissyi Spraw wewnętrznych i Polieyi: 

etrebskiego, dotąd Prezesa Hommissyi 
Radzwyczayney potrzeb woyska, i Sumin- 
kiego, dotąd Prezesa Kommissyi VVoiewódz- 
twa Podlaskiego. 
3 Prokuratorem jeneralnym: Józefa 
Kalassantego Szaniawskiego, Referendarza 
tanu i Sekretarza głównego w ogólnem Zgro- 
Madzeniu Rady Stanu. 

Wice - Referendarzem, Dyrek tos 
rem jeneralnym MKaneelaryi Rady 

tanu: Tomasza Grabowskiego. 

Wice - Referendarzami: Mauryce- 
$° Kossowskiego i Tadeusza Mestow- 
skiego, | 
I Sekretarzem jeneralnym Kance- 
aryji Rady Stanu: Jana Chyliczko w- 
skiego. 

Kamerjunkrami Dworu Króla Pol- 
$kiego: Gustawa Małachowskiego i E- 
Manuela Brzostowskiego. 

Oprócz tego zaszczycił ieszcze Monarcha 
w dowód szczególnieyszego ubontentowania 
ża chlubne sprawowanie obowiązków : 

Orderami Cesarstwa Ressyyskie- 
go: 5. Anny, S. Alexandra Newskiego, Ś. Wio- 
dzimnierza i S. Jędrzeia, Namiestnika swoiego 
w Królestwie Polskiem, Jenerała piechoty 

ajączka. : 

Orderem Orła Białego: Xięcia Xa- 
rego Drudzkiego Lubeęchiego, swe- 
: 50 rzeczywistego Radrę Stanu Państwa Ros- 
go ego, Gubernatora cywilnego Wileńskie- 

i pierwszego Kommissarzą pełnomocnego 
ommissyi likwidacyyney. 
Ivy: Orao S. Stanisława agjey hlas- 
S eneratów brygady: Tolińskiego, Rau- 
| Astraucha i Kornatowskiego; Leona 
onig Potockiego, Szambclana swoiego i 
ie? Stanu w departamencie Spraw zagra- 
źnych Państwa Ressyyskiego. 
ra Orderem S. Stanisława $ciey klas- 
p: V  egrzeckiega, byłego Prezydenta 
ieypalności miasa Warszawy, a teraz 
Gdzie 7 i Ullm: Dyrek- 
= o. appellacyynego, i Ullmana, Dyrek 
Ornictwa w Muxólesiwie Polskiem. 


i 


sim 


851 


sad 


Orderem S. Stanisława 4tey Klase 
sy: Kommendanta Pragi Zacharewieza,i 
Doktora medycyny i chirurgii Mahrburga. 

Jenerał brygady Jan Chrzciciel Gra r d- 
ville de Mallet, Dyrektor korpusu Inży- 
niierów w woysku Hrółcstwa Polskiego, zo- 
stał przez Monarchę naturalizowanym i upo- 
ważnienym do przyięcia i neszenia na przy- 
szłość nazwiska: Grandville Malletski. 

Oprócz tego zawieraią ieszcze gazety 
Warszawskie dwa wyroki N. Cesarza i Rró- 
la Alexandra, wydane w Warszawie d. 
6. Października, a tyczące się polepszenia i 
udoskonalenia chowu koni i bydła rogatego w 
Królestwie Pelskiem. Co de koni, zapro- 
wadzone będą w dobrach narodowych stada 
Królewskie, á w okoliczch do ehowu kni 
naysposobnieyszych , założone będą z ogierów 
Królewskich staeye stadne dla stanowienia kla- 
czy okolicznych Powiatow. Etat wydatków 
rocznych na utrzymywanie ogierów Mrólew- 
skich i dozor onychże, oznaczony iest na 
86400 Zł. Pol. — Co do bydła rogategoe, 
sprowadzonych będzie do dóbr koronnych 50 
byków i 5o krów gniazda Hałmagorskiego, 
które częścią w tychże dobrach dla zachowa» 
nia i rozmnożenia w czystości gniazda Kałma- 
gorskiego utrzymywane, częścią zaś między 
obywateli Żżyczących sobie tego, rozdzielone. 
będą. Nakoniec właściciele naylepszych Koni 
i klaczy w Kraiu zrodzenych i odchowanych, 
otrzymaią nagrody od Rządu. 
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Dnia rg. Pażdziernika odprawło się w 
Warszawie, w dolnym Kościele XX. Mis- 
syonarzow, żałobne nabożeństwo za Xięcia Jó- 
zefa Poniatowskiego, w obecności W. 
Xięcia Konstantego, Namiestnika Kro- 
lewskiego, Jenerałów, Officerów i Żołnierzy, 
z każdego pułku na tem obrządek wysłanych.. 
Zebrali sie tam byli takoż licznie krewni, do~ 
mownicy i przviaciele tegoż Xiążęcia, w któ- 
wych sercu nie wygaśnie nigdy pamięć cnót 
iego woyskowych, abywatelskich i varzy= 
skich. A ** 

© szczegółach (deniesioney iaż) śmierci 
zasłużonego Jenerała dywizyi So kolnickicgo» 
donoszą gazety Niemieckie, że uderzony na 
paradzie od rozhvkanege konia ułańskiego, który 
się wyrwał z szeregu, dostał w tyle gł wy ciężką: 
ranę śmiertelną. Hoń rzeczony wywrócił tale 
4e Jencrała Sierakowskiego A iednego 
Adjutanta, który przez to rękę sobie wywiche 
nt. VV. Xiażę Konstanty, który się blisko 
Jenerała Sokolnickiege znaydował, u- 
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szedł niebezpieczeństwa, shoczywszy na bok z 


koniem sw im. 
Minister Sekretarz Stanu Krolestwa Pol- 


skiego, Sobolewski, wyiechał d. 32. Pai- 
dziernika z Warszawy doPetersburga. 

Rozmaite Wiadomości. 

Ces. Austryacki rzeczywisty Radca, Józef 
Arnold Kawaler de Lewenan, przesłał przed 
kilku miesiącami C. K. Radcy i Dyrektorowi 
ogrodu dworskiego w Wiedniu, P. Boose- 
mu, nasienie prosa Perskiego (Hirsebreisamen) 
z prośbą. doświadczenia onegoż w zasiewie. P. 
Lewenau dostał był tego nasienia ed przyi.- 
ciela sw'iego z Polski ( Doktera medycyny 
Kleina) z tą uwagą, że ten rodzay prosa 
wyszczególnia się ed znanych innych rodzaiów 
oneg ż nie tylko plonem obfitszym, lecz także 
4 przez to,że przed żniwem nie podlega zwy- 
czaynemu wypryskiwaniu nasienia tak, iak po- 
spolite proso. Ponieważ Panu Dyrektorowi o- 
grodowemu nie udzielono żadnych szczegółów 
względem sposobu siania „, własności i uprawy 
ziemi, iakiey ten rodzay prosa potrzebuie, za- 
siał ie więc wiedney części dworskiego ogrodu 
botanicznego w Hiecingu, który nie będąc u- 
myślnie zgmoionym, do sadzenia ziarn drzew iest 
przeznaczonym. WVszystkie nadzieie iego prze- 
chodzący skutek tey próby był ten, że z nieżupeł- 
nych dwóch łótów tego prosa Perskiego zebrał 
ośm funtów pl mu,a oraz się przekonał „iż w 
samey rzeczy ani wiatry, ani posucha temu rodza- 
iowi prosa nie przynoszą żadnego ubytku przez 
wypryskiwanie ztarna. Jest to bardzo interessuią- 
ce doświadczenie dla pospodarstwa wieyskiego. 

Pewien gospo ara w Karyntyi uczynił w 
iesieni r. 1815go mnastępuiące doświ dezenie, 
ge wszech miar godne uwagi we wzgłęjzie 
w eysko - gespodarskim + Kazał on oto ziar- 
no nasienne 24 godzin przed sieyba moczyć w 
gnoiówce, a potem przesuszyć ie tyle, ile na- 
leżało, aby był: zdatnem do siewa. Tem za- 
sian? pólowe iedncy roli zupełnie iednakiey 
dobroci i iednakowo zgnoioney, drugą zaś 
półowę zasiano ziernem niemoczonem, a po- 


tem obaiłwa te zasiewy w iednymże dniu głę- 


boko zawleczono. Aż de wiosny nie można 
było uważać naymnieyvszey różnicy pom'ędzy 
temi obydwoma siewami; ale skoro wiosna m'e 
deszła, zaraz pokazał się zasiew ziarna zmo- 
czonego daleko buynieyszy od zasiewu ziarna 
niemoczonego, a okoł» zniwa nie t lko drv- 
giego o 6 cal: przewyźszał, lecz także i pod- 
czas żniwa prawie w dwóynasob oblitsze wy- 
dał plony. 

Gazeta Wiedeńska zawiera następuiący 
art,kuł: „Jest to dowodem. ducha naszego 
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wieku i postępów, iakie pod opieką madrego 
i łagodnego Rządu naszego zrobiła u nas mo- 
ralna i naukowa oświata, że wszędzie iedno- 
czą się kunszta nadobne i nauki, dla dania u- 
bóstwu pomocy i wsparcia. Nowe, godne za- 
lety przedsięwzięcie tego rodzaiu, ogłosiła iuż 
w gazecie naszey Księgarnia P. Karola Ge- 
rolda. Tem przedsiewzięciem iest wydawa* 
nie pisma peryodyeznego pod tytułem: Za- 
bawki wieczorne przez zimę,na korzyść 
ubogich domowych w Wiedniu. (Abend- 
unterhaltung für den Winter, zum Vortheile 
der Hausarmen Wiens}, które to pismo za- 
cząwszy -od miesiąca Grudnia r. b. aż do Kwie- 
tnia r. p. ciągle z druku wychodzić będzie, i 
którego sprzedażą bezpłatnie trudnić się, czy- 
sty zaś dochód w celu powyższym do tulej- 
szego Fowarzystwa Dam stanu szlachec= 
kiego oddawać, rzeczona Księgarnia zobo” 
wiązała się. Za wewnętrzną wartość tego pe* 
ryodycznego pisma ręczą imiona nay:ćlniey" 
szych pisarzy, którzy będąc o te proszęnymi 
ze strony Towarzystwa Dam i ze strony 
nakładnika, iako przedsiębiercy, oświadczyli 
się wspaniałomyślnie, że swciemi wiadomościa* 
mi i darami ducha wspierać będą przedsięwzie* 
cię, maiące przynieść ulgę Ubogim stolicy t** 
teyszey, zmnieyszyć nędzę, osuszyć łzy i uko- 
ié wzdychania. Gdy więc pomyślność tego 
przedsiewzięcia iuż tylko od licznego pokupu 
zawisła, więc po oświeconey, weiąż czynnej 
dobroczynności VVspół.bywateli naszych, nić” 
zawodnie spodziewać się można skutku supe” 
nie odpowiadaiącego przeznaczeniu oneg ż 
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Uwiadomienie. 

Z ol.nliczności ogłoszonego w Gazetach Lwo” 
skich i Pamiętniku uwiadomienia względem preni, 
meraty na nowe dzieło pod tytułem: Dzicie ge 
storyozno - polityczne Europy eie w ® c g- 
mach in Bvo a druku wyyśdź maiąee, czyni sie Sr 
nowney Publiczności ninieyszem ostatni raz wiado”"" 
iż termin teyże prenumeraty ieszcze do ostatnie 
dnia miesiąca Grudnia r. b. przedłużonym 205!) 
po którego upłynieniu żadna iuż więcey prayo a 
na mie bedzie. VV tym przeciągu czasu , tylko Zł. 
jeden iwszy Tom z osobna, prenumeratę W P 
Reńsk W, W. w Drukarni JPana Schnaydera na 
Wyższey Ormiańskiey Ulicy pod Nrem 116, Sapi" 
Prowincyi po wszystkich Pocztach Kraiowyt™a ~ po 
Sać uprasza się; na następuiące sas dwa Tomy» Iu- 
numerata-późniey ogłoszona bedzie. — Poniewa” gie 
tor dzieła tego całą korzyść 'a onegoż n 
Ces. Urol. Funduszu Inwalidaw poświęca: 
spodziewa sie, iż Szanowna Publiczność » 
godnie oceniać zasługi wojowników dla pow” 
sprawy łożone, na wspomożonie tychże» ai nif 
pley kwoty, praez nabycie dzieła tego %14 
zechce. 

We Lwoyie dnia »1go Października 1846» 


